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Pismo poświącons sprawie robotników i inleiiganoji pracującej.
Cena prcâ meraiy: 

Miesięcznie Mk. 190 
na prowincji „ 110

UWAGA: Prenumeratą, 
c r s z  w sze lk ie  należności 
przesyłane pocztą , nala
ły  ad resow ać ja k  uastę-
prje:

PAWCŁ URBANIAK 
Lćdż, Przejazd Nr. i.

. .Praca“.

Administracja otwarta od g. 9 rano 
........... do 7 wieczorem.................

Redaktor przyjmujo wo wtorki i piątki 
......... od 6 — 7 wieczorem. •.........
Sekretarj&t Redakcji otwarty dla pu
bliczności od 6—8 wiecz. codziennis.
Rękopisów nlsnadalącycb s i ;  do i r a k u  Redakcja 
------------------- nU  z-wnca. -------------------
Artykuły bez oznaczenia hoaorarjum d v i m i s  
— — — ri z i  bezpłatne. — — —

CENA OGŁOSZEŃ: 
Przed łekstena mk. 40.— 
w te k ś d e  rak. 50.— rekla
my »'{. 26.—, » « k ra lo j l  
rak. 20—, komunikaty 

rak. 25, zwyczajne mk. 12 
za wiersz nomparslowy 

jednołamowy.

Ogłoszenia drobae 4.— na 
ra wyraz, dli poszukują

cych pr»;» 2.— 
0 ?losz«Qia zamiejscowe c 
50 proc. drożej. — Zagra
niczne o 100 proe. drożej. 
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Prenumeratą i ogłoszenia dla pisma „Praca“ przyjmuje Biuro pism A. Zatorski, w Pabjanicach, Zamkowa Nr. 15.

ECEno-Tiaatr

1*1 Nowości
Piotrkowska

róg  Głównej.

,2 ,  Najlopazy film sen-
j, saćyjny jaki widzle-
(jj Ilśmy na ekranach 
0

M O T Ł O G H  -  Cieni
P A R Y Ż A

3 i Blaski fw I K in o -T e a tr

;  Nowości
Przoplękny 1 ciekawy ten film wykonany wspaniało pod względem techniki i wystawy przewyższa najwybredniejsze marzenia 

o sztuce kinematograficznej i znacznie przyćmił sławę znanego filmu „CZEKWONY AS“.
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róg  Główne],
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E u r o p a  a  G .  Ś l ą s k .
(Głos parlam entarzysty francuskiego).

Pierwszym obowiązkiem euro
pejczyka doby obecnej jest: być do
brym europejczykiem. Wszelkie zar- 
kusy, skierowane przeciw powroto
wi do zdrowia Europy, są zbrodnią. 
Żyjemy niby w  pokoju chorego, na
leży liczyć się "z naszemi stówami i 
gestami.

W chwili, kiedy cztery bataljo- 
ny, które Imperjum brytyjskie po
syła na przechadzką po kontynencie, 
mianowicio z  Górnego Śląska na 
lewy brzeg Renu, otóż kiedy te 4 
bataljony znajdowały się w Kolonji, 
a kiedy z powodu zaburzeń, których 
i myśmy żałowali, wojska nasze na 
Górnym Śląsku narażały się na 
śmierć w domu, to bylibyśmy mogli 
okazać nieco gorzkiego niezadowo- 
leaia, słuchając p. Lloyda George*a. 
opartego na balkonie domu z na
przeciwka, który nam przypominał 
traktat wersalski, co zniewala aljan
tów do dokonywania straży policyj
nej na Górnym Śląsku i który nam 
przysyłał surowe napomnienia. Jako 
dobrzy europejczycy powstrzymaliś
my się rozsądnio od odwzajemnie
nia się i sądzę, że można sobie zło
ży £ życzenia, i to w interesie Pol
ski, z powodu oświadczeń, jakie p. 
Lloyd Goorge złożył w  Izbie gmin, 
a które jeszcze pogorszył później
szemu oświadczeniami.

Gdyby premjer angielski był 
się powstrzymał od dania poznania 
pubfecznie swego nastroju, należało
by się obawiać, ażeby przedstawi
ciel Francji w Radzie Najwyższej 
nie był zmuszony przez większość 
u ło io n ą  w Londynie w czasie ostat
nich »mów, do odwzajemnienia się 
Gecrge‘owi.

Tymczasem p .  Lloyd George 
odkrył swoje karty, oświadczając, 
że ©órny Śląsk jest obecnie i aż do 
chwili, kiedy będzie powzięte posta
nowienie, prowincją niemiecką, ¿q 
jego łudność polska składa się z 
robotników, którzy tam przybyli i 
że tyiko jedynie druzgocąca więk
szość będzie mogła spowodować 
przyłączenie do Polski gmin, które 
się za nią oświadczyły.

Odtąd jest rzeczą możliwą wziąć 
św iat cały na świadka z powodu 
wyawania, jakiemi są te oświadcze
nia w stosunku do historji Górnego 
Śląska i do traktatu wersalskiego.

W samoj rzeczy nie można zaprze
czyć, że traktat postanowił podział 
Górnego Siąska, że nakazał, iż po
dział ten będzie się odbywał gmi
nami, z uwzględnieniem woli mie
szkańców bez wprowadzania dwu 
w ag i dwu miar, ale w myśl tego, 
czy mieszkańcy są Polakami 
czy Niemcami.

Obecny zatarg, na który patrzy
my, jost starciem się między inte
resami moralnemi a interesami ma- 
terjalnemi.

Co do interesów moralnych: to 
wola ludności, która chce' pozostać 
polską, to poszanowanie dla trak
tatu wersalskiego, to uspokojenie 
Europy przez usunięcie arsenału 
wojennego Niemiec na wschodzie.

Co* do interesów materjalnych: 
to wydajność górnośląska, którą 
nie są zainteresowane tylko Niemcy 
i bardzo wielka łatwość dla Aljan
tów, ażeby byli wypłaceni przez 
Niemcy.

Francja nigdy nie wahała się 
w  wyborze między interesami mo
ralnemi a materjalnemi.

Czyż możnaby ją nakłonić, a- 
żeby ona sama zaszkodziła sobie w  
sprawie reparacji ruin, czegoby nie 
dopuściła, czy to do zgwałcenia 
traktatu wersalskiego, czy skrępo
wania ludności polskiej pod jarz
mem niemieckiem wbrew jej woli, 
którą swobodnie- wyraziły.

Jest obowiązkiem przyjaciół 
Polski, ażeby wykazać tym wszyst
kim, którzy  się interesują uspokoje
niem Europy, a w pierwszym rzę
dzie wśród nich znajdują się Ame
rykanie, że dosłowne stosowanie 
traktatu wersalskiego do sprawy 
Górnego Siąska jest warunkiem 
pokoju.

Przedewszystkiem pokoju lo
kalnego, albowiem ci górnicy o zu
chow aty!^ twarzach, choć walczą 
boso, o czem mówi nam korespon
dent „Matin‘a“, otóż ci górnicy wo
leliby, jak nam mówią, raczej zbu
rzyć kopalnie, niż poddać się obce
mu panowaniu wbrew obietnicy 
swobody, wypisanej w traktacie.

A także warunkiem pokoju po
wszechnego: Górny Śląsk jest dłu
gim pasmem ziemi, szeroko otwar
tym w  kierunku Polski, skąd bierze 
rudę żelazn ą  do fabryk i pożywie

nie dla swojej ludności robotniczej, 
a wzamian za to wywozi tam swo
je produkty fabryczne.

A więę Górny Śląsk i Polska 
są krajami, które się wzajemnie 
dopełniają, jak dowodzili tego z tak 
kolosalną siłą przemysłowcy pruscy 
Górnego Siąska kanclerzowi Beth- 
manowi Holwegowi, kiedy to wy
kazywali konieczność przyłączenia 
do Górnego Śląska zachodniej czę
ści Polski. Odcięcie tedy Polski od 
polskiej części Górnego Siąska by
łoby ugodzeniem Polski w  jej ży
wotne warunki bytu.

W Wersalu Aljanci zebrali roz
rzucone części Polski i powiedzieli

- jej: „Naprzód“.
I podczas gdy Polska z oczyma 

utkwionemi w ideał narodowy, w  
obronie którego tak wiele ucierpia
ła poprzez wieki,  posuwa się, choć 
jeszcze krokiem chwiejnym, naprzód 
wśród niezliczonych trudności, jakie 
nastręcza powrót do życia, to czyż 
chodziłoby o odmówienie głosem  
tubylców Górnego Siąska znaczenia 
głosu człowieka wolnego i czyżby 
godziło się nie dotrzymać słowa, 
danego ludowi polskiemu w Wersa
lu, tylko ze względów czysto mater
jalnych?

Powszechny głos sumienia nie 
pozwoliłby na to. Mamy pełno za
ufanie w to. że Aljanci nasi, którzy 
bili się ramię przy ramieniu po na
szej stronie w  obronie ideału spra
wiedliwości, zochcą zapewne jak i 
my przyznać Polsce jej należność, 
całą jej należność.

P a u l  R e y n a u d ,  
poseł do parlamentu 

Członek Kom. Spr. Zagr.
—-

Kronika polityczna.
Sowiet autybolsze wieki.*/

W lokalu ambasady rosyjskiej w 
Konstantynopolu odbywają się posiedze
nia „Sowietu rosyjskiego“, który jednak 
nic wspólnego nie ma z sowietami bol- 
szewickiemi, przeciwnie, jest to rada 
utworzona przez generała Wrangla, w 
skład której wchodzą reprezentanci ko
mitetów parlamentarnych rosyjskich za
granicznych, członkowie Dumy, rady 
ministrów, konstytuanty, ziemstw, rad 
miejskich, związku kupców i przemy
słowców, armji i sfer akademickich. Nu 
czelo stoi ex officio generał Wrangel 
i prezydjum złożone z p. J. Aleksióskie* 
go (soo. lud.), hr. Musin-Puszkina (kons. 
um.) i p. Laszkiewicza (kadet). Wśród 
członków spotykamy Guczkowa (paź- 
dziernikowiec), dawnego prezydenta Du
my, Malinina z Moskwy etc.

Zebranie ma by6 ośrodkiem poli
tyczno-wojskowym 3 życia Rosji, narzę
dziem walki z bolszewizmem. Zajmuje 
się zwłaszcza propagandą, obroną in
teresów rosyjskich wśród dyplomatów 
światowych' i losem uchodźców. Celem 
jego jest zniszczenie bolszewizrau i 
stworzenie Rosji opartej na konstytu
cyjnych podstawach.

Wojna w Małej Azji.
Cykl wojen rozpoczętych w sierpniu 1914 

r., nie zakończył się pokojem ryskim. Telegra-
• my donoszą codziennie o krwawych walkach 

między Grolsaml a wojskami tureckiego D'An- 
nunzia’ sławnego Kemala Paszy, które toesą 
się w pobliżu morza Marmara, koło miast Ib- 
mid 1 Sabandia. Jak wiadomo, dwa to miasta 
zostały już przoz Komalistów za ję te  i Kemal 
dotarł do morza Marmara. Oddalonym jest to- 
raz od Konstantynopola zaledwie o 80 kin. Nio 
dziwnego, żo angielskie oddziały w stolicy Biił- 
tana są zaniepokojone aukcosaml, które Kemal 
odno3l nad protogowanymi przoz Anglję Greka
mi. Flota brytyjska opuściła swą stałą bazę na 
wodach Malty i popłynęła na Wósfor, ‘ by nia 
dopuścić konialistów do Konstantynopola.

Kemal Pasza związał się sojuszem z bol
szewikami i podobno rosyjskie oddziały kawa- 
lerji biorą już udział w walkaoh przeciw Gre
kom. Rząd grocki ogłosił woboo togo, że znaj - 
dujo-się w wojnie z Rosją. Według ostatnich 
deposz król Konstantyn ze synami wyjechał na 
front 1 wojska grockie rozpoczęły już ogólną 
ofonsywę. Jednak wzmiankowano wyżej sukco- 
sy konialistów dowodzą, żo wojska greckio — 
które zrosztą nigdy nie cieszyły się dobrą s ła 
wą — nio są zdolno na dłuższą metę oprzeć 
się Turkom. Ton sam Konstantyn dowodził jako 
następca tronu w r. 1897 armią grecką w woj- 
nio z Turcją i wówczas to liuropa zdumiona 
patrzyła, jak nowożytni Hellenowie uciekali pod
czas całej kauipanji bezładnie przed wrogiem. 
W r. lUlü—13 Grecja wyszła zwycięsko z woj
ny dzięki geniuszowi Veni7.elosa, a przy pomo
cy walecznych wojsk bułgarskich 1 serbskich. 
Dziś Grecja wojskowo stoi osamotniona, Vonl- 
zelos bawi na wygnaniu (jak wszyscy wielcy 
mężowie starożytnej Grecji), a przeciw Grekom 
walczą mężni patrjoci tureccy, ożywieni pra
gnieniem ocalenia niepodległości swego narodu. 
Z takim wrogiem jest walka trudniejsza niż z 
armją Abdul Haraida, dowodzoną przez starych 
i niedołężnych paszów lub rozpolitykowaną ar
mją młodoturków.

W razio dalszych zwycięstw tureckich 
będzie usiłowała Anglja interwenjowad celem 
ocalenia przynajmniej Smyrny z okolicą jako 
autonomicznego państwa. Zwycięstwo Kemala 
byłoby wogole poważną klęską polityki brytyj
skiej, która na gruzach imperjum Osmanów bu
duje system wasalnych państw i pólkolonji 
(Palestyna, Zajordanja), rozszerzających pano
wanie A-ngljl na całą połud.—zachodnią Azję. 
W tej polityco Anglja opiera się na Grekach i 
Arabach. Francja i Włochy — przeciwnie — 
popierają Turcję, przy<\zcm Francja działa w 
myśl tradycji sięgającej czasów ' króla Fran
ciszka I., a Włochy obawiają się silnoj i w iel
kiej Grecji. Wojna więc w Małej Azji — na 
iyin klasycznym od czasu wojny trojańskiej 
teronio walk między cywilizacją zachodnią a 
wschodnią — możo doprowadzić w razie klęski 
Groków do nowych' komplikacji w łonie Koalicji.

Ju ż  w ra c a ją .
Zapowiadany powrót braci naszych: 

zakładników, jeńców 1 uchodźców jut 
aię odbywa w całej pełni.

Płyną fale mężczyzn, kobiet i dzieci 
w większości w strasznych warunkach 
zdrowia, pozbawieni oddawna najnie
zbędniejszych rzeczy, jak bielizny, ubra
nia i obuwia.

Stęsknieni, s  radością wstępują na 
ziemią ojczystą, « c z ę iliw i, żo Odlądaia 
Polską niepodległą.
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Ale tam no rozległych obszarach 
Roaji jeszcze krocie tysięcy rodaków 
czeka kolei powrotu.

Trapieni głodem giną od chorób.
Komitet Pomocy Jeńcom przy Sej

mie, w aWad którego wchodzą organi
zacje społeczne- cplei.uiąc aię powra- 
e ^ C y m i od same) granicy, pragnie te* 
dopomódz w przetrwaniu i tym, którzy 
•¿nękanym sercem  oczekują godziny uj
rzenia rodzinnej ziemi.

Należy podtrzymać ich przez do
żywienie przy pomocy wysyłanych prze
syłek żywnościowych i pieniędzy. D ele
gacja Rządu Polskiego w Moskwie opip* 
kować się będzie rozdziałem darów.

Wzywamy więc wszystkich obywa
teli na całym obszarze Rzeczypospolitej 
do niesienia wydatnej pomocy ofiarnej 
na rzecz tych nieszczęśliwych tułaczy.

Składajcie spiesznie dary w natu
rze, jak żywność, bieliznę, odzież i obu- 
wi«. (Można też przygotować paczki 5< 
kilogramowe). W tym celu Komitet Po
m ocy Jeńcom przy Sejmie urządził spe
cjalny skład do przyjmowania ofiar w 
Warszawie, przy ul. Krakowskie Przed
m ieść^  60, który jest czynny codziennie 
za wyjąt Jem.niedziel i świąt, od godz.
11 do 2.

Składajcie także obi cie ofiaryt pie
niężne bądź bezpośrednio do Komitatu 
Pom ocy Jeńcom przy Sejmie (ul. Wiej
sko), czy w komitetach zorganizowanych 
w kraju, bącź t r i  w redakcjach wszy
stkich pism, lub za pośrednictwem  Po
cztowej Kasy Oszczędnościowej (PKO.) 
nu rachunek Ma 1560, będący w dyspo
zycji Marszałku Sejmu.

Na pom oc tą oczekują od nas nie
cierpliwie wycieńczeni głodem, znękani, 
zrozpaczeni rodacy, powracający * Ro
sji i cl, co powrotu wyglądają.

Spieszm y z tą of.arną pom ocą nie
zwłocznie, bo giną oni w nędzy i stra
pieniu.

Pom oc ta jest naszym świętym o- 
hc wiąz kiera.

Prezydjum Komitetu Pom ocy Jeńcom:
Marszałek Sejmu*

(—) Wojciech Trąmpezyński 
Przewodniczący.

( —) Wacław Janasz 
W iceprzewodniczący.

■..... ..

fla marginesie chwili. 

Przydybany na kłamstwie
Oddswna etwierdz liśmy, że osławio

ny „Rozwój“ mógiby z powodzeniem no
sić nazwę ,fcgarz\ K^mstwo bowiem jest 
ulubioną bror.i* jego w walce z przeciw
nikami.

Nie możemy się gniewać na polemi
kę rzeczową z nami, piętnować jednak 
musimy kłamstwo. We wczorajszym nu- 
merze .Rozwoju" notoryczny ni<u'ti anal
fabeta polityczny ukrywający aię pod iaic* 
jzlsmi A. S. twierdzi, ie  wszyscy posło
wie NPR. głosowali za przedłożeniami 
kredytowemi ministra skarbu Steczkow
skiego w sprawie dalszego wydrukowania 
58 miljardów mk. J a t  to kłamstwo świa
dome bądź też ignorsnejs. Oba te zarzu
ty pasnji do .Rozwoju'.

Każdy orjentcjący się w życia poli- 
tycznetn wie, te  NPR. jest w stosunku 
opozycyjnym do obecnego rządu i dlatego 
NPR. za kiedytsml nie głosował*.

N.eucy z „Rozwoju* powinni wie
dzieć, ¿2 obecny rząd opiera się na na
stępujących stronnictwach: 1) Polsfciem 
Stronnictwie Ludowem (Witosowcy), 2) 
Narodowem Zjednoczeniu Ludowem (Skul- 
szczycj), 3) Zjednoczeniu mieszczań
sk im , 4) Klubie pracy Konstytucyjnej.

Członkowie więc tych Klnbów gło
sowali za dalszą emisją marek.

Tak wyglądają lakty. Nienawiść jed
nak do NPR. kaze «ię «Rozwojowi* ucie- 
kić do kłamstw. Powiaien jednak p. A. S. 
witda eć. ie  kłamstwem niedaleko eię za
jadzie.

Sytuacja strajkowa,
Wczoraj zgodnie z zapowiedzią 

odbyło się zebranie delegatów. 0 -  
mawiano ogólną sytuację strajko
wą i stwierdzono, że strajk objął 
cały przemysł włókienniczy w Ło
dzi i w okręgu. Następnie uchwa
lono zwrócić się do majstrów, by 
ci nie zastępowali robotników w fa
brykach podczas strajków. Nie sto
sujących Bię do tej uchwały posta
nowiono po ukończonym strajku u- 
sunąć z fabryki.

W sprawio surowców uchwa
lono pozwolić na wyładowywanie su
rowców nadchodzących podczas straj
ku. Robotnicy jednak, którzy do tej 
pracy będą najęci muszą otrzymać za 
płatę z uwzględnieniem 120 proc. pod
wyżki.

Następnie omawiano sprawę 
dzisiejszej demonstracji. Zbiórka od
będzie się na Wodnym Rynku o g. 
30 rano, poczem pochód uda się ul. 
Główną, Piotrkowską. Zawadzką do 
Województwa, gdzie wybrana dele
gacja robotnicza uda się do p. Wo
jewody. Stamtąd pochód podąży u- 
licami Zachodnią, Konstantynowską 
na Plac Wolności, tu po stosow
nych przemówieniach demonstracja 
się rozwiąże.

Uchwalono w czasie demonstra
cji nie nieść żadnych sztandarów, 
a zamiast tego demonstranci będą 
nieśli transparenty z odpowiednie- 
mi hasłami.

Komuniści podobno dla celów  
prowokacyjnych chcą demonstracji 
nadać charakter polityczny i dlate
go należy przypuszczać, ie  wystą
pią ze swojemi sztandarami i zmo
wami politycznemi.

Ogól robotniczy powinien nie 
dać się sprowokować i swojem sta
nowiskiem udaremnić zamiary ko
munistów. Strajk ma podłoże eko
nomiczne i demonstracja taki 
tylko powinna mieć charakter.

S t r a j k  r o b o t n i k ó w  
b r u k a r s k i c h

W niedzielę na zebraniu człoDków 
związku grupy brukarskiej i robotników 
ziemnych zapadła jednogłośnie uchwała 
przystąpienia do strajku na robotach 
brukarskich z powodu nieprzestrzegania 
umów przez przedsiębiorców.

Umowa została zawarta w styczniu 
r. b., lecz przedsiębiorcy do umowy 
przez siebie podpisanej nie zastosowali 
się, wobec tego robotnicy, aby przywró
cić ważność umowy ogłosili .strajk. 
Konferencja z majstrami odbędzie się
14 b. m. o godz. i l  rano, gdzie można 
będzio usłyszeć biadania przedsiębior
ców, lekceważących swojo słowo i 
podpis.

Swit.

Ż e  Z w iązk u  m a js tr ó w  fa b r y c z 
nych.

Wczoraj w lokalu przy ul. Zakątnej 
82 odbyło się zebranie nadzwyczajne Zw. 
m?isirów fabrycznych, na którera omawia
no sprawę ewentualnego strajku, na wy
padek, gdy przedłożone przez Związek 
żądanie podwyżki, nie zostanie do 15 
b. m. przez przemysłowców uwzględnione, 
W razie odmownej odpowiedzi, Elbo w ra
zie braku jakiejkolwiek odpowiedzi ze 
strony przemysłowców Związek majstrów 
z do. 16 b. tu. proklamuje strajk.

Do tego czasu majstrowie pozostają 
w fsbiylcacb na swycb stanowiskach I wy
konywają należące do nich obowiązki, 
majstrom nie walno pod żadnym pozorem 
zastępować jobotników i wykonywać ich

pracę, jak to sobie życzyli nicktó:zy 
przemysłowcy.

S t r a j k  s z e w s ó w  5 k a m  z-  
s z n i k ó w .

W niedzielę pod przewodnictwom 
ob. Kuszmidera odbyło Bię w lokalu 
P. Z. Z. zebranie zvrh\zku szewców i ka> 
maszników, na którein postanowiono od 
dn. 11 bm. rozpocząć strajk. Wybuchł 
on z powodu nieprzyjęcia przez maj
strów żądania GO proc. podwyżki, rze
komo z tego powodu, że od stycznia 
drożyzna nio wzrosła. Dnia 13 bm. od- 
będzlo się z majstrami konicrencjn u p. 
Inspektora Pracy. Tegoż dnia o godz. 
f> wiecz. odbędzie się w lokalu P. Z. Z. 
Główna 31 ogólne zobranie szewców.

P o d  w y ż k i  d l a  p r a e s w n i k ó i r  
m i e j o b i o f t .

Magistrat m. Łodzi w dniu wcxo- 
rojszym wyraził zgodę na podwyższenie 
zarobków pracowników miejskich za 
m iesiąc czerwiec 50 i za m iesiąc lipiec 
51)#, czyli, że wypłaci jednorazowo w 
bieżącym miesiącu całkowite pobory 
m iesięczne wszystkim pracownikom.

Następnie zostały uwzględnione 
wszystkie żądania w ystawione przez 
p‘racow nilów  miejskich t. j. podwyżka 
poborów rodzinnych, zrównanie plac 
pracowników w Łodzi z placami w 
Warszawie do 1 wrześnie, oraz rozpa
trzenia przez specjalną komisją sprawy 
sankcji karnych.

Jednolita postawa pracowników  
doprowadziła do pomyślnego załatwienie.

Swit.

fraramnszki-
DOLARY LECĄ.

l i to  do tąd  ła tw y  m ia ł  zysk ,
Ten dławi nlq w ła sn ą  grą. 

D o la ry  lecą  z>a p y a k
Codziennie  o pu n k tó w  s t j .

N a  c z v n e j  g io ldzle  von heu tn  
Co chvil l»  k to ś  robi plajt<j.

W ięc  w szędz ie  rw eU * i k rz y k .
N i k t  n ia  w io  c o  na. t e m  } c s t  

C 7.y 3«-st t o  g ie łdow y tryle,
C iy  może p ro te s tu  g e s t  

P rzec iw  g ie łdowym  szaka lom ,
Co się po P o l i c o  zuch w ałą .
Ua! icrass n iem iło  warci

U o la ry  dobyć z*> skrzyli.  
W śród  b ru d n y c h  ulic i b ram  

Rozleg ły  się kwiki świń: 
Byv.'ajeio zdrowo d o ta r l i !
T iz a  znow u w racad  do m ark ł.
I łył u mnie dz iś  K ohna  zięć .

N a czole m ia t  troski 1'ald; 
S tr a c i łe m  m iljonów  p ię t .

To h a ń b a ,  to  rozbój,  to gw a łi l  
N apom nia ł w swoje] Tjo eści ,  * 
fte p rzed tem  w yg ra i  tr zy d z ie śc i .
Mareczko! w gó rę  e ię  p ch a j  

C odzień  p o ra s ta j  o n u l .  
W s z a k  P o l s k a  b o g a ty  k ra j  

Ma naftę ,  drzewo 1 söl,
W ięc  w kró tce  c ło le in  zadzw oni 
1 p recz  do la ry  wygoni.

NEMO.

r  •

Kalendarzyk.
D ziś Małgorzaty 
Jutro Bonawentury
Wschód słońca. 3 m. 51 
Zachód •  8 m. 19
Wschód k s ię id t  11 mi 52 
Zachód. * 2 m. 2ó

— Święto nsnodawe francuskie. — 
Dnia 14 lipca przypada u ro c z y s to ś ć  na
rodowa francuska, którą św.ęció będzie 
cały naród francuski jako rocznicę urzeczy 
wistnieńia największych ideałów swoich 
i ludzkości.

W dniu tym naród Polaki jednoczy 
się z Francją i wraz * Nią święci go
uroczyście.

W dniu tym odbędzie eię uroczysta  
nebołfrtstw o w katedrze Iw. Stanisława

Kostki, o godz. 10, a po nabożeństwie 
defilada oddziałów wojskowych m ielzco- 
wego garnizonu . =d Grand-Hotelem.

— Odebranie przysięgi. Tutejsza in
stytucje państwowe otrzymały od mini- 
sterjuin poUcenie, aby do czasu Jwydania 
nowej ustawy o państwowej służbie cy
wilnej, od wszystkich nleetatowycii urz;d- 
ników i funkcjonarjuszy niższych, od;brali 
przysięgę, względnie przyrzeczenia służ
bowe wedle roty przepisanej dla urzędni
ków.

— Kursy metodyczno praktyczna. O- 
twarcie kurtów '.metodyczno-praktyczjiych 
dla kandydatów t.na nauczycieli w toku 
szkolnym I92l|23 nastąpi w dniu 15 lip
ca rb. o god7. 6 po poł. w lokalu miej
scowego seminarjum nauczycielskiego i-  
mienia Ewarysta Eitkowskiego, przy ul. 
Czerwonej 8.

Inspektorjat szkolny m. Łodzi zwra
ca uwagę wszystkich zainteresowanych 
kandydatów, i i  przyjęcie na kurs nie Jesf 
równoznaczna z nadaniem posady nau
czycielskiej. Natomiast wszyscy absolwen
ci powyższego kursu, którzy dla braku 
miejsca nie otrzymają stanowiska nau
czycielskiego w szkole powszechnej w 
mieście Łodzi, będą mogli otrzymać w 
innych powiatach np. w pow. łódzkim, 
łaskim, brzezińskim i t. d., stosownie do 
wskazówek ministerjum WROP. Kandyda
ci nie przyjęci na kurs praktyczny w to -  
dzi z powodu biakn wolnego miejsca, mo
gą zwrócić się bezzwłocznie do inspekto
rów pow. łódzkiego, łaskiego i brzezińskie
go, gdzie będ* prowadzone analogiczne 
kursa metodycino-praktyczne.

— Wypłacanie marek za bony. Dla 
uświadomienia zainteresowanych podajemy 
do wiadomości, że Łódzki Komitet gieł
dowy wypłaca marki za bony rublowe nie 
codziennie, lecz tylko we wtorki i środy, 
w godzinach od 10 rano do 1 po poł.

— Uregulowanje zaliczek. Ttrmin 
płatności tdzitl*ii>ch w jesieni 1V20 r. 
zaliczek innkrjonannszom państwowym 
odroczony został do daia 31 grudnia 1921 
roku.

— Ro2ioifnie podatku od poborów. 
Zaległy po 30 .czeiwca 1921 r. poJaUs* 
dochodowy od poborów funk jonarjuszy 
pzństwowych rozłożony zestłt na 12 rat 
miesięcznych, począwszy od 1 lipca 19S1 
roku.

— Zabawa policyjna. Zabawa Kole
żeńska iunkt:onarjuszow Policji Państwo
wej m. Łodzi odbędzie się 17 lipca-w  
ogrodzie Hauskra w Radogoszczu.

— Wałka z dezerterem. Wczoraj 
przed drzwiami Marji Dietrich przy al.cy 
Konstantynowskiej przyłapano Mariana 
Kurcbarda i Abrama Swierczyóskiego, 
dezertera 41 p. p. w Białymstoku. Obu 
złodziejów aresztowano przyczem ostatnie
go oddano w ręće żandarmeTji.

— Ojcobójstwo Pomiędzy Rochem 
Obalą, zamieszkałym przy ul. Wilcze] nr. 11, 
a synem jego Władysławem panowały cią
gle niesnaski i kłótnie. Wcoraj znów wy
nikł spór o pieniądze. Gdy ojciec i syn 
sprzeczali się na ulicy Pizędzalnianej, Wła
dysław Obala wyjął nagle nóż i ugodź,i 
nim Rocha w twarz i szyję, przecinając
arterje- . . . . . .

Raniony padł na ziemię i wkrótce
wyzionął ducha. Leksrz wkrótce stwierdził 
zgon. Ójcobójca na razie ratował się n- 
cfeczką, lecz zarządzony pościg dał tea 
skutek, iż przy pomocy posterunkowego 
9 kcmisarjstu, Józefa Slomczewskiego, 
zbrodni*« został aresztowany i osądzony 
w więzieniu przy ul. M iise». Zwłoki zabi
tego zabezpieczono do zejścia władz są
dowych.

—  Samobójstwo. Zamieszkały przy 
ul. Sw. Kazimierza nr. 4, Józef Gwl3 wy
szedł w pole i poderżnął sobie gardło 
b zytwą. Wezwany lekarz pogotowia 0 J2- 
słsł Gwisa do szpitala przy 11L Drewno- 
skiej "5.

— Podrzutek- Onegdaj przy ul.*w> 
lińskiego 134 znaleziono dziecko nowona
rodzone, które odesłano da Ziobka przy 
ulicy Bacznej nr. 5. Celem wykrycia mat
ki wdrożono śledztwo.

— Znów ucieczki. Zbiegli x domów 
rodzicielskich; Jau Białkowski, lat U (K ą
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lna 56) i Wacław Bulkiewicz, lat 14. Obaj 
aciekinierzy zniknęli bsz śladu. Poszuki
wania trwają,

— Także chlębodawca. Zgłosił się w 
redakcji naszej pewien robotnik z zażale
niem na p. Uliychss, właściciela cukierni 
przy zbiegu ulic Piotrkowskiej i Andrzeja, 
który—jak brzmi skarga — traktuje robo
tników źle, jeszcze gorzej ich odżywia, 
dając czysto chleb lub potrawy do spoży
cia niemożliwe. Gospodyni zakładu wymy
śla robotnikom cd łobuzów l przy lada 
okazji oddala z pracy. Ostatnio wydalono
* cukierni dwucli robotników dlatego, że 
ośmielili się reagować na złe warunki pra
cy. Uposażenie robotnika w tym zakła
dzie wynosi 1,500 mk. i życie.

—■ Z „Uranjl*. W ogrodzie „Urania“ 
od kilkn dni występuje nowy wspaniały 
zesj ól Brtystów, program którego składa 
się z Jednoaktówek i części koncertowej. 
Na największą uwagę zasługuje chór pol
sko-ukraiński pod dyr. O. M. M cbajłowa 
i balet z udziałem najlepszych sit pod 
kierunkiem baletmistrza F. Kilińskiego,

Z 2 9 (1 3 ¿rsaalzścil H. P 9 .
Zebranie Zarządu dzielnicy 

Wodnej.
Z udziałem dziesiętników, pobor-

Z e b r a n ie  d s i s s l ę l n i k ó w  
d z ii i ln ,  B a ł u c k i e j

odbędzie się dn. 16 lipca. Sprawy waż
ne. O becność wszystkich dziesiętników  
konieczna.

' —gar
Cennik na mięso 

S wyroby masarskie.
W dniu 8*ym lipca r. b. odbyło się 

wspólne posiedzenie przedstawicieli ce 
chu rzeźników w osobach at. pp. Lutro* 
lińskiego, Golkowaklego, Kuleszy i 
C^mleleckieao, oraz przedstawicieli 
Komitetu SSS. w obecności Komisarza 
Aprowizacji pod przewodnictwem Na
czelnika Okręgowego Urzędu Walki z 
Lichwą Dra Grabowskiego, w sprawie 
zbadania uzasadnienia godziwoścl cen  
mięsa wieprzowego, słoniny i wyrobów  
masarskich. |

Komaja ta postanowiła sgodnia 
uznać za godziwe następujące ceny: 

Mięso wieprzowe funt mk- 100, 
achab i baleron 110, słonina i aadło 140 
(nie solone), eadło solone 130, szmalec 
170, salceson i kiełbasa zwyczajna 120, 
k.cłbasa krajana i serdelowa 130, ser
delki 140, kiełbasa krakowska 150, kisz
ka pasztetowa 140, kaszana 70, czarna 
90, szynka gotowana i baleron gotow a
ny 200, boczek wędzony 150, boczek  
gotowany 160.

Komisja uchwaliła uznać za wyzysk 
I lichwą żądanie lub pobieranie cen 
wyższych od cen wyże} wymienionych, 
oraz postanowiła, eby ceny pow yisze  
przez rzeźników ujawnione zostały w 
miejscach sprzedały, a brak tego ujaw
nienia uważać za przekroczenia rozpo
rządzenia Miniłtra Aprowizacji z dn. 13 
Czerwca 1919 r.

Następnie uchwalono, że wyżej wy
mienione ceny obowiązywać maję także 
w m iejscowościach bezpośrednio przy
łączonych do m. Łodzi.

Natomiast ceny te w miastach I 
osadach Okręgu łódzkiego winny być 
rdiste o 10$.

W celu utrzymania ciągłości kon
troli Cen rynkowych, postanowiono od
bywać w kaldy poniedziałek posiedze
nie, przy współudziale starszych cechów
* prowincji

O . eźdym braku cennika lub o nie* 
stosowaniu się do niego należy donosić 
do Okręgowego Urzędu Walki z Lichwą.

Tabela nieurzędowa !(l ioterji 
państwowej.

Wczoraj w pierwszym dnia ciągnie
nia III ki Łsy lotcrjl państwowej padły głó
wniejsze wygrane:

140.000 mk. na nr. 60,840.
40,u00 mk. na nr. 36,117.
20.000 mir. na nr. 79,872.
15.C00 rak. na n-ra: 6,734, 10,454, 

26.806, 08,456.

2  giełdy warszawskiej.
Dolary St. Zj. 1920—1950—1940 
Dolary Kanad. 1550—1500 
«uble carskie a 500—230 
franki franc. — 149 
Marki nieimackie 23.50—22,

Wieści z  G. Śląska,
Okręg plebiscytowy podzielo’  

ny na tr z y  części.
OPOLE, 12. — Komisja Ententy 

obszar plebiscytowy podzieliła na 
trzy części: 

Włosi obsadzili część Śląska 
między granicą czeską a linją Gło
gówek— Ozimek— Koźle— Racibórz. 

Francuzi zajęli najważniejszą 
część terenu aż do linji Lubliniec—  
G liwice—Huta Królewska—Bytom. 

Anglicy zajęli powiaty tarno-. 
górski i katowicki oraz część oles
kiego.

Gliwice i Za b rze  dla Niem
ców.

(Od własnego koresp.). 
WARSZAWA, 12. „Rzeczpospolita“ 
podaje następującą depeszę z Pary
ża. Według wiadomości z dobrego 
źródła gen. Lerond miał się zwró
cić do Korfantego z zapytaniem, 
czy Polacy..-stanowczo obstają przy 
©żaganiu się dla siebie Gliwic t 

Korfanty miał odpowie
dzieć, że okręgi to stanowią istotne 
części żądań polskich. Lerond po
dobno był jednak zmuszony do u- 
zgodnienia swego stanowiska z 
przedstawicielami Angiji i Włoch 
w  Komisji Międzysojuszniczej i pod
pisał raport, który posłuży do przy
znania tych okręgów Niemcom.

Ciągło napady.
BYTOM’, 12. — W dniu dzisiejszym  

orgeschowcy napadli na jeduego z człon
ków komisjrjatu plebiscytowego polskie
go i pobili go‘ dotkliwie. Fakt ten świad
czy, iż spoi.ój w Bytomiu jest tylko po
zorny. Skoro tylko orgeschowcy spotkają 
którego z wybitniejszych Polaków — na
tychmiast rzucają się na niego i zniewa
żają czynnie.

Rcnrnacje.
(Od własnego koresp.).

WARSZAWA, 1 2 . - . Monitor Polski“ 
podaje dwa pisma Naczelnika Państwa, z 
których pierwsze zawiera uwolnienie pana 
J. Stoińskiego z kierownictwa tymczaso
wego ministra aprowizacji i nominację na 
ten urząd p. W. Grządzielsklego. -

Drugie pismo zawiera uwolnienie p. 
J. Heuricha z kierownictwa i podsekreta- 
rjatu w Ministerstwie kultury i sztuki i 
mianowanie tymczasowym ministrem pana 
J. M. Rataja, obecnego ministra wyznań 
i oświecenia publicznego.

.Monitor* pedaje 10 dekretów z no
minacjami pierwszych dziesięciu kawale
rów orderu Orła Białego. •

W każdym z tych dekretów wymie
nione są zasłngi, dla których nominaci 
uznani zostali za godnych najwyższego 
odznaczenia.

Dymisja Kucharskiego.
(Od własnego koresp.)*

WARSZAWA, 1 2 .— W dniu dzisiej
szym minister b. dzielnicy pruskiej p. Ku
charski przesłał na imię pana prezydenta 
ministrów Witosa pismo z prośbą o dy
misję.

Powrót ministra Raczkiewicza.1
WARSZAWA, 12-go (PAT; Minister 

spraw wewnętrznych p. Wład. Raczkie- 
wicz powrócił z Wilna i rozpoczął urzę
dowanie w poniedziałek dn. 11 lipca.

Litwini znęDdją się nad Polakami.
WILNO, 12. — Na posiedzeniu Sej

mu kowieńskiego w dniu 6 lipca przyszło 
do gwałtownych scen. Galwanauakas zda
wał sprawozdanie z przebiegu rokownó 
litewsko-polskich w Genewie. Następnie 
premjer Grinius odczytał w Języku litew
skim znany memorjał posłów polskich 
Sejmu kowieńskiego do Ligi Narodów w 
sprawie prześladowań Polaków wKowieó- 
srezyżnie.

W trakcie czytania memorjałn pod 
adresem posłów polskich sypały się obtl- 
gi. Gdy Grinius skończył, Litwini rzucili 
się na Polaków, znieważając ich i bijąc. 
1’osła księdza Lensa tak silnie zraniono 
krzesłem w piersi, że o własnych siłach 
truduo mu było wrócić do domu.

Poseł robotniczy Snielewski, rzuco
ny przez ciżbę posłów litewskich na zie
mię, kopany nogami, kaleczony nożami, 
stracił przytomność.

Posłowie litewscy Slezewicz i Krupo- 
wicz wygrażali, że doprowadzą do maso
wych samosądów nad posłami i ludnością 
polską.

Posłowie polscy złożyli uroczysty 
protest przeciwko niesłychane] w dziejach 
narodów cywilizowanych zniewadze po* 
słów polskich w najwyższem ciele repre- 
zentacyjnem przez zdziczałą, zatrutą ja
dem szowinizmu większość litewską.

NieprzeMuina stanowisko Kowna.
WILNO, 12. — W kołach rządzących 

Litwy kowieńskiej utrwala się niezwykle 
nieprzejednany szowinistyczny nastrój w 
stosunku do kompromisowego załatwienia 
sporu polsko-litewskiego. Jaskrawym do
wodem tego stanu rzeczy jest napad na 
posłów Polaków w Sejmie kowieńskim.

Oficerowie łącznikowi polscy przy 
komis;i kontrolującej z ramienia Ligi Na
rodów, ukazująć się na mieście, narażeni 
są na ekscesy ze strony tłumu. Wobec 
tego oficerowie ci ukajają się jedynie w 
towarzystwie cztonków komisji. Zaznaczyć 
ftclc-ży, ż w stosunku do komisji kontro
lującej L twini nie ujawniają należytego 
poszanowania dla jej rozporządzeń, to też 
ludność polska w Kowieńszczyźaie jest 
systematycznie szykanowana przez władze, 
a w pasie neutralnym narażona na napa
dy band litewskich.

Mowa Brianda.
PARYZ, 12. [PAT). H w . W swej 

mowie w Izbie deputowanych Briand po- 
wiedzizł jeszcze co następuje: K;.żdy kraj 
ma prawo dążyć do zapewnienia^ sobie 
bezpieczeństwa. Grancja powodowana ?r> 
sąą o swe własne bezpieczeństwo była 
zmuszona do energiczniejszego wystąpie
nia, cały świat zrozumiał niewątpliwie, że 
inaczej Francja postąp.ć nie mogła, a 
Francja musi się specjalnie troszczyć oto  
swoje bezpieczeństwo dopóty dopóki w 
Niemczech będzie istniał militaryzm 
wszechniemiecki.

Przychodząc do sprawy procesów w 
I.’psku oświadcza Briand, że rząd fran
cuski odwołał swoich przedstawicieli z 
Lipska dla śledzenia procesów uważając, 
że nie może dłużej przez ich obecność 
niejako dokłada reki do tej parodji sądu 
Briand zamierza zwrócić się do sprzymie
rzonych z propozycją powrócenia do za
sady pełnego zastosowania postanowień 
traktatu w tej sprawie. O dpowiadajęc soc
jaliście Glukowi na jego żądanie wyco
fania z Cylicji wojsk francuskich bez ja
kichkolwiek zastrzeżeń Briand powiedział, 
że gdyby Francja rozpoeżęła wycefywanie 
swych wojsk, to dałoby to asumpt niere
gularnym bandom lokalnym do atakowa
nia wycofujących się wojsk. Spodziewa 
się, że sytuacja na wschodzie ulegnie wy
jaśnienia. Rządowi należy przyznać kre
dyty. Izba uchwala w całości projekt 
ustawy o przyznaniu rządowi kredytów.

Przewidywania prasy niemieckiej.
BERLIN, 12. (Polpress). Omawiając 

odwołanie przedstawicieli francuskich z 
Lipska, prasa niemiecka zaznacza, że obu
rzenie Francuzów z powodu wyroków jest 
pretekstem dla przygotowania nowej po
lityki wrogiego postępowania wobfc N c- 
miec.

Obostrzenie stosunków francusko- 
niemieckich.

BERLIN, 12. (Polpress). Omawiając 
sprawę przyjazdu do Nadrenji hiszpań
skich misji wojskowych, „L“kal Anz.* py
ta, czy rząd Rzeszy o tym przyjeździe zo
stał zawiadomiony, czy jest to tylko zs- 
rządzenie władz francuskich, które wido
cznie uważają, że mogą rządzić na tery- 
torjum niemieckiem, jak na francuskiemu 
Dziennik przypuszcza, że w tem ukrywa 
się zamiar Francji pokłócić Niemcy z Hi- 
szpanją,

Komsdja trwa.
GDAŃSK, 12. (PAT). Donoszą tu

taj z Lipska, ża w procesie przeciw gen. 
Schackowi i Kruskemu oskarżonym o 
zaniedbanie w przeciwdziałaniu epide- 
mji tyfusu zapadł wyrok uniewinniający.

U* nas inaczej.
(Od własnego koresp.).

WARSZAWA, 12. Donoszą z Berlina, 
iż pomimo że w ubiegły czwartek robo
tnicy większością głosów opowiedzieli się 
sa strajkiem w Berlinie, to jednak w dzień 
wyznaczony na strajk wszyscy stawili się 
do pracy.

Zmiana polityki Lenina pod wpływem 
złjcii urodzaje#.

PARY0, 12. (PAT). W Moskwie od
była się niedawno wszoebrosyjska konfe
rencja aprowizacyjna, na której Lenin wy
powiedział wielką mowę konstytucyjną, ż: 
w roku b. zbiory są bardzo złe. W wie
lu okolicach, które dostarczały dotąd żyw
ności, jest jej tak mało, że trzeba będzie 
żywność tę przydzielać'. Fakt ten jest 
jednym z motywów, które przemawiają za 
zmianą obecnej polityki. Zmiana ta zo
stała uchwalona.

Trocki w opałach.
MOSKWA, 12. (Polpress). Przed 

paru tygodniami- Trocki oznajtoił, iż po
piera w zupEłności plan ekonomicznych 
reform Lenina. Wzbudziło to przeciwko 
Trockiemu uezucie rozgoryczenia wśiói 
najbliższych jego zwolenników. Jedno
cześnie oznajmione zostało znaczne z m i e 
szenie prerogatyw czeri^yćzajk-: zmniej
szono budiei jej, zarządzono redukcję 
ttrzędników i ajentów. Wywołało to w 
gronie czekistów straszni wzburzani?. 
W Moskwie opowiadają, t i  3 lipca jidea 
z czekislów przekradł się do hkałfl zaj
mowanego przez Trockiego w Kremlu i 
ranił dyktatora z rewolweru w nog^. 
Dzienniki o tym zdarzeniu (absolutnie nic 
nie piszą. Rozkazy są podpisywane przez 
Trockiego. Jednak już od 10, dni on sam 
niguzic się nie ukazuje.

Czechosłowacja miała zniknąć z map/ 
Europy.

PRAGA, 12 (PAT.) Komisarz sa* 
wiecki i reprezentant berneńskiej Rady 
robotniczej Kuczera zamieszcza w „Pra
wie Lidu- sensacyjny artykuł o działal
ności rządu sowieckiego w republice 
czesko-słowackiej. Kuczera stwierdza 
na podstawie informacji, otrzymanych 
od Bolli Kuna jeszcze jako męża zaufa
nia rządu sowieckiego, że komuniści 
czescy otrzymali z Moskwy olbrzymio 
sumy pieniężno na cele zniszczenia za 
wszelką cenę republiki czesko-słowackiej. 
Bella Kun oświadczył Kuczorze, żo re
publika czesko-słowacka musi zniknąć 
z mapy Europy. Kuczera wylicza na 
stępnie kwoty przesiane przez rząd so
wiecki na agitację republice czeskiej 
i stwierdza, że szereg emisaijuszy przy
wiozło z Berlina oprócz pieniędzy także 
brylanty i kosztowności na celo agita
cyjne. Kuczera przekonawszy się o tych 
zamiarach wystąpił z partji komunisty
cznej i o’glasza obecnie swoje rewelacjo.

Przed konferencją aogielskc-irlandzką.
CHORSEA, 12. (PAT). W sprawie 

konferencji Lloyd Georga z tDevalerą pi
sze .Chronicie“, że spotkanie wstępne 
będzie miało miejsce jutro lub pojutrze.

• Przedtem jeszcze członkowie rządu spot
kają się oddzielnie z przedstawicielami 
południowej i północnej Irlandji. DabI ń- 
£ ki korespondent .Tiraesa* pisze, ż;  pa
nuje ogólne przekonanie, iż De Valera i 
inni przywódcy ruchu republikańskiego 
zdołają przeprowadzić poszanowanie za
wieszenia broni.

Ustąpienie Lloyd G8orge‘a.
LONDYiSI, 12 (Polpress) Wczoraj w 

kuluarach Izby Gmin mówiono znowu o 
ustąpieniu Lloyd George‘a.

Starcie z sinhinistsmr.
BELFAST, 12-go (PAT.) W dniu 

wczorajszym nastąpiło zupełnie niespo
dziewanie starcie zbrojno z sinfeinista- 
mi. 10 osób zostało zabitych, kilkaset 
ranionych.

W sprawia ograniczenia zbrojsń.
LONDYN, 12 (PAT.) Komunikat 

ambasadora St. Zjednoczonych podaje 
do wiadomości, żo prezydent Harding 
zwrócił się do Angiji, Francji, Włoch, 
Joponji i Chin z prośbą o podania 
opinji co do terminu projektowanej kon
ferencji w sprawie ograniczenia zbrojeń, 
w sprawie Oceanu Spokojnego oravi w 
ogólnych sprawach Dalekiego Wschodu.

CHORSEA, 12 (PAT) W Angiji przy
jęto z wielkiem uznaniem odezwę prezy
denta Hardin^a o zwołaniu konferencji 
w sprawie problemu Oceanu Spokojnego 
i ograniczenia zbrojeń. Propozycja ta: prze
widuje konferencję z odziałem Francji, 
Angiji, Włoch i Japonji, która odbyłaby 
się w Waszyngtonie.

N« konferencji tej rozpatrywaaoby 
sprawę ograniczenia zbrojeń. Jeżeli pro
jekt okaże się wykonalnym wówczas zo-

ców i d legatów odbędzlejjsię w środę o 
godz. 7 wiecz. w Klubie przy ul. Piotr
kowskiej 9 i. Zabrza.

\
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itaną rozesłane formalne zaproszenia. Kwe- 
itja ograniczenia zbrojeń jest ściśle zwią
zana i  kwestją Oc«anu Spokojnego i spra
wą Dalekiego Wschodu. Z tego powoda, 
rdaniem prezydenta Hardinga, mocarstwa 
główne zainteresowane winny w związku 
z tą konferencją rozpatrzeć wszystko co 
mogłoby się przyczynić do rozwiązania 
tych zagadnień i doprowadzić do ogólne
go porozumienia.

Take Jonaseu o polityce zagranicznej.
BUKARESZT 12. (PAT). Take 

Jonnscu wygłosił w Izbie deputowanych 
expose o polityce zagranicznej Rumunji. 
Powiedział m. iu., że Rumunja chco da
chować to co obecnie posiada. Aby po
łożyć kres wojnie światowej zawarto w 
Paryżu 4 Traktaty, Iktóre zasługują na 
to, aby były poważane, ponieważ można 
śmiało powiedzieć, że historja nie znnła 
dotj.-chczas szlachetniejszego i bardziej 
sprawiedliwego stosunku zwycięsców do 
fcvjrcielonych jak po wojnie europejskiej. 
•v : :nurija nio może pozostać odosobnioną 
i dlatego musi trwać w ścisłym kon
takcie z demokracjami Zachodu. Co st(j 
tyczy sąsiadów RumuDji to koniocznem

»wam- n ■ .... — u iiimiiiiiiii ■■■ yirtiaflamnBa

było pozawiorać osobne traktaty, w tym 
celu zawarto przymierza z Czechosłoa 
wacją, Polską i Jugoslawją. Konwoncj- 
z Polską gwarantuje bezpieczeństwo gra
nic wschodnich obu krajów.

Następnie Tako Jonescu podkreślił 
konieczność porozumienia siQ Polski z 
Czechosłowacją oświadczając, że w spra
wie tej poświęcił wielo i nie uważa jed
nak dzieła za skończone.

Zsraach ni gubernatora Damaszku.
RZYM, 12. (PAT). Z Kairu dono

szą, żo pod I Damaszkiem banda pow
stańców arabskich napadła na automobil 
wiozący gen. francuskiego Gourota i gu
bernatora Damaszku, który został ciężko 
ranny.

Na blizkim Wschodzie.
BUKARESZT, 12 (Polpress) „Stam

buł“ twierdzi, źe akt abdykacji sułtana 
jest ju2 przygotowany i zostanie ogloszo- 
ny w przyszłym tygodniu. Na czyją ko
rzyść zrzeka się tronu sułtan, utrzymywa
ne je3t w ścisłej tajemnicy.

MOSKWA, 12 (Polpress) Dziś w Er- 
zetumie ma być podpisana umowa soju

sznicza pomiędzy rządem Angorskim z je
dnej strony, a rządami Gruzji ,i Azerbej
dżanu z drugiej.

BUKARESZT, 12 (Polpress) 10 lip
ca zostało ogłoszone na froncie grecko- 
tureckim zawieszenie broni na 48 godzin.

WIEDEŃ, 12 (Polpress) W Atenach 
ukończono rokowania pomiędzy minislreai 
spraw zagranicznych, a przedstawicielami 
Jugosławji i Rumunji. Rokowauia te wzbu
dziły wielkie zaniepokojenie w Sofji, gdzie 
posądzają Jugosławję i Rumunję o agre
sywne zamiary względem Bułgarji.

Konferencja sjonistyczna.
PRAGA, 12. (Polpress). Onegdaj roz

poczęły się w Pradie obrady wydziału 
wykonawczego międzynarodowych organi
zacji sjonistycznycli.

Konferencja otrwi prz?z tydzień i 
dotyczyć będzie kw.st i utYorzania w Pa
lestynie państwa żydowskiego, jakoteż 
problematów ekonomiczuych.

Międzynarodowa unja kolejowa.
PRAGA, 12. (Polpress). W Bolzanu 

odbyła się konferencja delegatów kolei
'T '  -V-., X  '

włoskich, niemieckich, austrjackich i cze
chosłowackich. Obrady dotyczyły utwo
rzenia międzynarodowe] utiji kolejowej. 
Tymczasem konkretnym wynikiem konfe- 
reicji było ustalenie wspólnej taryfy wło- 
sko-czechosłowackiej dla transportów to
warowych.

Bezpośrednia sprzedaż p rze z 
w ytw órców .

MEDJOLAN, 12. Związek przemy
słowców włóknistych w Medjolanie przed
stawił przedstawicielom prasy projekt 
sprzedaży przes fabryki wyrobów włókni
stych bezpośrednio konsumentom. Plan 
ten ma na cela obniżenie cen towarów 
przez odrzucenie kosztów pośrednictwa i 
w ten sposób zwiększjnie popytu i usu
nięcie zapasów, a co za tym idzio powię
kszenie produkcji i złagodzenie bezrobo
cia. Projekt ten niezmiernie ciekawy dla 
kooperatyatów z ekonomicznego punktu 
widzenia, oczywiście wzbudził żywe sprz:- 
ciwy kupketwa tej gałęzi.
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Największe w  naszym  mieście-

K o n s t a n t y n o w s k a  1 6 .

I-H zy  r a z  w  Ł o d z i .

ill-cia i ostatnia sorja.

naassm

D z i ś  P r e m j e r a .  t e l e g r a m !  

N a d z w y c z a j n a  n e b y w a ł a  s e n s a c j a  s e z o n u S  
Spieszcie tłumnie podziwiać niezrównanego artystę

HARREGO PEELA w roli głównej w sensacyjno-detektywnym dra
macie w 7 wielkich częściach p. t.

W I Ę Z I E N I E  

N A  D t i l E  M O R S K I E M
Słynno arcydzieło sztuki kinematograficznej, cud techniki filmowej, piękne widoki Wioch, llolandjl i Anglji i t. p.

K i n o  „ tD O I - .I J N r .a * . S a W A J C A R S K A “  r l l .  S i e n l Ł i e w i o z ®  -4 = 0 .

D z i ś !  T y l k o  d l a  d o r o s ł y c h .

P ra w d ziw ą  \>erlą w ysokiego a rty zm u  jest ostatni film  włoskiej w y tw ó rn i „C e za r“ w R zy m ie  p. t .

E D N A  Z  W I E L U “
Początek o godz. 6-ej. W soboty  o godz. 4 -ej. W n ied z ie lo  o godz. 3-ej po poł.

ZJ m

Potężny dramat w 6 aktach oparty na autentycznej historji msciwogo Hra
biego Bojomonte i nieszczęsnej córki r \-  1/ w roli obła-
jego Bianki. Najlepsza kreacja pory- Djany Kareiine kanoj
wającej swą subtelną grą p r z e c u d n e j

naa

T e a t r  w  o g r o d z i e

URANIA“
W  Sobotę i w  niedzie lę  

2  P R Z E D S T A W I E N I A  —
o h'mI z O p o p . ,  11 o god*. S I  pól wiecz.

Dziś przyjechał i występuje codziennie słynny . ...—

Polsko-rosyjski Ukraiński chór z  W i e l k i m  B a l e t e m
ze śpiewami i tańcami pod dy
rekcją O. M. N lic h a j ło w s s . $

w nacjonalnych kostjumach pod kierun 
kiem kapelmistrza F . K i l i ń s k i e g o

K no BOM L U D O W Y , ul. PrzijHd fi; 34.

Od wtorku d. 12 do niedzieli 
17 lipca włącznie

4 ndrzo jew skhm u Janow i skra- 
dzlono paszport niemiecki, 

■ • 2 5 1 4 - 3w ydany w  Łodzi.
I ęezyc<n Aniel»" «niTblla pasz- 

port niemleckf. w ydany w 
Ł»d*]-___  _____ ________

wzruszający dramat życiowy w C ciu wielkich 
częściach podług znanej powieści słynnego rosyj

skiego pisarza

Lwa TOŁSTOJA

Bl rusz lc lu  Moszek zagubił 
i t e z k ę  inwalidzką i metrykę

urodzenia. 2537—3

— CUNY MIEJSC N1ZKIB. —

w soboty, nlodalele l święt« 
1 miejsc Mk. 45

II .  .  *0
l i i  .  .  30

w dni pow seednie:
1 m ie jsc»  Mk. 30 
fi .  .  25 Ą

IK .  .  M

z #  f j

0  i

Jest do sprzedania
obuwie wszelkiego rodzaju z uai- 
I s p 6zs2°  matcrj ilu ,  niedrogo, 
również przyjmuje *•? obstalun- 
ki oraz r e p e r u j e ,  ceny ] rzyćtęp. 
ne w Warsztatach Inwalidzkich, 
P io trk ow ska 183 ir  podwónu. 
Tano Adolf _ zagnbYl p ia ł  port  
J  niemiecki, wydany w Łodzi, 
"l /aczniirek Teodor T ran c in ek  

zagubił dowód oioblsty , w y 
dany w  Łodzi. 2517—3

Kin Ludwik zagn’ II kartę powo* 
łania, wydany w P. K. U.

I T n - n n i a  meb>*- fiareerobi, 
J V U p i I J t j  dyw any , bieliaaę, 
płacę najlepiej Wajnrajcb, B e
ned yk ta  19, w akleple. 2329—10

Potrzebna
do trojga p a ó t tw a ,  pensja 1600
m k . R/,KowaVa 30 lub 48.______
Drałmowskl Józef zagublt psrt- 
* fel w którym był paszport 
niemiecki, I dwie kstąiec/.kl t 
Pol. Zw. Zaw. 2520-3

■piechura Walenty zagubił do- 
w ód oaobltty, wydany w grn.

Brus.,____________________ 2526- 3
j» jc rk o w sk a  Weronika zagublia 
-*'*1 kontro lką deputatowa, wyda
ny z Ijbr. I l e in ^ la 1 Kun'tzer». 
Uzubdzia Włmysraw zagubił me- 
O  tr .k e ,  a k t  ś lubni.  1 metrykę 
dziecka. 2531-2
¿ '" iii ieckl Stanisław zagubit pa- 
O  »¿port niemieoki, w ydany w 
Lodzi. 2533—3

Sprzedam  magiel
wiadomość Nowe Bałuty, Rober
ta 49 p r ty  cm entarza  tydowsklia- 
C otózak  Marja zagubiła lefiily- 

nację  chlebową, wydaną aa 
6 osćb. 2531)—!
ITbys*  Roman zagubił karlę ur- 

lopowa, wydany w P. K. I/.

W“ ir th e im  U awid zagubił le;T- 
tymację chlebową, wydaną 

na i ,  oaoby. * 2533—1
YlTagńer RuJoif zaiiublł paii- 

port niemiecki, w ydany *  
Łodzi. 2» Ł : >
T f f ą s U  Stefan xaentl l  
W  ftn>||»;ny. w ydany  ^  ?-CTi>l
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